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SPR A W A  N A ZEW NICTW A  G EO G R A FIC ZN EG O  W N RF

W zespole na jróżno rodn ie jszych  środków  oddzia ływ an ia  zachodnioniem ieck iego  
rew izjon izm u, stanow iącego  przez 20 z gó rą  la t e lem en t o fic ja lne j po lityk i N RF, p o ­
czesne m iejsce  zajm ow ało  i jeszcze z a jm u je  nazew nictw o geograficzne  odnośnie  do 
te ry to riu m  NRD, P o lsk i zachodniej i innych  obszarów  E uropy  w schodn ie j oraz p o ­
łudn iow o-w schodn ie j. P ropagow ane  przez szkołę, p rasę, rad io , te lew izję , rozm aite  
pub likac je , spec ja ln ie  gorliw ie rozpow szechn iane  przez ko ła  p rzesied leńcze i ich in ­
s ty tu c je , sta ło  się ono n a jd o b itn ie jszy m  w yrazem  roszczeń te ry to ria ln y c h  rządów  
bońskich  i podw ażan ia  ustalonego  w  w y n ik u  II  w ojny  św ia tow ej sta tus  quo  w  E u ­
ropie.

O bow iązu jące  w N R F nazew nic tw o  geograficzne podpo rządkow ane je s t w y tycz­
nym , uchw alonym  w  okresie  n a s ila jące j się „zim nej w o jn y ” w  sto sunkach  m iędzy 
Z achodem  i W schodem . T ak  np. rozporządzen ie m in is tra  k u ltu ry  Pó łnocnej N a d re ­
n ii-W estfa lii z 17 k w ie tn ia  1951 r. nakazyw ało  sp ec ja ln e  uw zg lędn ian ie  w  p ro g ra ­
m ach  szko lnych  te m a ty k i tzw . n iem ieck iego  W schodu oraz w p a jan ie  m łodzieży p rze ­
ko n an ia  iż oddan ie  tych  ziem  „pod po lską a d m in is tra c ję ” s tanow i n iepow etow aną  
s tra tę  dla cyw ilizow anego ś w ia ta 1. U staw a „o w ypędzonych” z dn ia  15 m a ja  1953 r. 
zobow iązyw ała w ładze  fe d e ra ln e  i k ra jo w e  do k u lty w o w an ia  n iem ieckich  tra d y c ji 
i op ieki nad  dziedzictw em  k u ltu ra ln y m , p o p ie ran ia  n au k i o W schodzie (.Ostkunde), 
w reszcie do p ro w ad zen ia  b ad ań  nad  przeszłością N iem ców  zza O dry  i N y s y 2. S ta ła  
K onferenc ja  M in istrów  O św iaty  w  zalecen iach  z 13 g ru d n ia  1956 stw ierdza ła :

„N iem cy należy trak to w ać  jako  całość. T rzeba N iem cy środkow e, B erlin  i in n e  
te ren y , pozosta jące  czasow o pod obcą a d m in is tra c ją , uczynić naszej m łodzieży ró w ­
nie  blisk im i, ja k  obszar N iem ieckiej R epub lik i F e d e ra ln e j” 3.

Je ś li za rządzen ia  z zak resu  O stku nd e  w  zasadzie  m arg inesow o tr a k tu ją  zag ad ­
n ien ia  nazew n ic tw a  geograficznego, to p isow nię nazw , sposób oznaczan ia  te ry to rió w  
i g ran ic  w  te k s ta c h  oraz a m apach  szczegółow o p recy zu ją  w ytyczne rząd u  bo ń - 
skiego z 1961 r . N akazyw ały  one p rzed s taw ian ie  obszarów  R zeszy N iem ieckiej 
w  g ran icach  z 31 X II  1937 r. jak o  n iem ieck ie  te ry to riu m  p ań stw o w e „aż do o s ta ­
tecznego u reg u lo w an ia  g ran ic  w  tra k ta c ie  poko jow ym ”. W m yśl w y tycznych  n ie ­
m ieckim  n azew n ic tw em  m iano  się posług iw ać przy  o k reś lan iu  m iejscow ości p o ło ­
żonych „na  te ry to ria ch  w schodn ich  i po łudn iow oeu rope jsk ich  p aństw , k tó re  to 
m iejscow ości p rzed  1945 r. by ły  w yłączn ie  lub  w  p rzew aża jące j m ierze zasied lone 
przez N iem ców ” 4. Z alecen ie  to m iało  dotyczyć zw łaszcza nazw  uzasadn ionych  h i­
storycznie . Szczegółow e in s tru k c je  nakazyw ały , aby w  pod ręczn ikach  szkolnych, 
a tla sach , na  łam ach  p rasy , w  rad io  i te lew iz ji używ ać te rm in u  „n iem ieck ie  te ren y  
w schodn ie  tym czasow o pod obcą a d m in is tra c ją ”, w  skrócie  — „niem ieck ie  te ren y  
w schodn ie” (w języku  po tocznym  O stdeutsch land)  d la  ok reś len ia  obszarów  P o lsk i 
zachodniej. P o jęc ie  „n iem iecki W schód” o b e jm u je  także  Pom orze, W arm ię  i M azury , 
okręg  K ła jp ed y  i K a lin in g rad u  oraz po łudn iow ą część Czech i M oraw  (tzw. k ra j  su ­
decki). T e ry to riu m  p ań stw o w e N iem ieckiej R epub lik i D em okratycznej to — w ed ług  
zaleceń  om aw ianego  d o k u m en tu  — „radziecka  s tre fa  ok u p acy jn a  N iem iec”, w  sk ró -

1 Por. Der deutsche Osten im  Unterricht. Troisdorf 1955.
2 (Der S trum lauf gegen den O stkundeunterricht hat begonnen), „Volksbote” z 9 VII 1971. 
8 Ostdeutschland im  Unterricht. „Der Wegweiser” 1956.
* ..Deutscher Ostdienst” nr 8/1961 z 20 II 1961.
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cie — S B Z  (So w je t ische  Besatzungszone).  W politycznym  słow nic tw ie  dla stolicy 
N iem ieckiej R epub lik i D em okratycznej w y tyczne p rzew id u ją  nazw ę „sek to r r a ­
dzieck i” , w  potocznym  zaś języku  „B erlin  w schodn i” . Z achodn ia  g ran ica  P olsk i 
w  tekśc ie  in s tru k c ji z 1961 r. f ig u ru je  jak o  sy g n a tu ra  lin ii O d ra-N ysa  5.

U zupełn ien iem  in s tru k c ji z 1961 r. są w ytyczne m in is tra  fed era ln eg o  do sp raw  
ogólnoniem ieckich , dotyczące ok reś lan ia  N iem iec, lin ii d em ark acy jn y ch  oraz m ie j­
scow ości, w ydane  w  s ie rp n iu  1965 r . 0 P o tw ie rd za ją  one, iż w  aspekcie  p raw a  m ię ­
dzynarodow ego N iem cy is tn ie ją  w  g ran icach  Rzeszy z 31 X II 1937 r. i tego ro d za ju  
w y k ład n ię  p rzy jąć  należy  za obow iązującą. P o nad to  n ak azu je  się używ an ie  w  języku 
o fic ja lnym  nazw y „R epub lika  F ed era ln a  N iem iec” na ok reś len ie  p ań stw a  zachodn io ­
niem ieckiego. T akże E e rlin  zachodn i należy tra k to w a ć  jak o  „ k ra j” N R F (Land  
B er lin ), p rzy  czym  zastrzega  się, sfo rm u łow an ie  „B erlin  zachodn i” często potocznie 
używ ane  — n ie m a zastosow an ia w  p rzep isach  p raw nych . W ytyczne z 1965 r. to le ­
ru ją  po n ad to  ok reś len ia : „B erlin  i pozostałe k ra je  te ry to riu m  fed e ra ln eg o ” lub  „k ra j 
B erlin  i inne  k ra je  R epub lik i F ed era ln e j N iem iec”.

O drębny  rozdział, pośw ięcony sp raw om  gran ic , po tw ie rd za  sfo rm u łow ane  
w  1961 r. w ytyczne, aby  „g ran ice  m iędzy NRD i N R F ok reślać  jako  lin ię  d em ark ą - 
cy jn ą  z radz ieck ą  s tre fą  o k u p acy jn ą  N iem iec”, g ran icę  z P o lską  — jak o  „lin ię m ię ­
dzy radz iecką  s tre fą  ok u p acy jn ą  N iem iec” a  „n iem ieckim i te ren am i w schodn im i”, 
zaś g ran icę  m iędzy B erlinem  w schodnim  a zachodnim  — jako  g ran icę  sek to rów  
w  B erlin ie . Ż aleca się także , aby  m iejscow ości leżące na te ren ach  P o lsk i i Z w iązku 
R adzieckiego, k tó re  p rzed  1945 r. na leżały  do N iem iec, podaw ać w  w ers ji n iem iec­
k iej.

U porczyw e stosow an ie  i u żyw an ie  n iem ieckich  nazw  m iejscow ości leżących na 
w schód od O dry  i N ysy je s t w y k ład n ik iem  rew izjon istycznych  zap a try w ań  tego od ­
łam u  spo łeczeństw a N RF, k tó re  do dziś n ie  może pogodzić się z eu ro p e jsk im i r e ­
a liam i i p o lityką  w schodn ią  rz ąd u  B ran d ta  - Scheela . T ak i s tan  rzeczy spo ty k a ł się 
jed n ak ż e  z k ry ty k ą  postępow ej, k ręgów  tam te jsze j, op in ii pub licznej, k tó ra  d o strze ­
ga ła  n iebezpieczeństw o tkw iące  w  tego ro d za ju  p rak ty k ach , sk ie row anych  przeciw ko 
k ra jo m  E uropy  w schodniej. U k łady  podp isane  w  M oskw ie i W arszaw ie odegrały  
n iew ą tp liw ie  ro lę  s ty m u la to ra  toczącej się od dłuższego czasu dyskusji na  tem at 
konieczności rew iz ji ob razu  P o lsk i w  N R F  oraz zm iany  w ytycznych dotyczących 
nazew n ic tw a .

Ju ż  w  1968 r. Z rzeszen ie  W ydaw nictw  P odręczn ików  Szkolnych (V erband  der  
S ch u lbu chver la ge ) w e F ra n k fu rc ie  n. M. w ystosow ało  do ów czesnego m in is tra  sp raw  
ogó lnoniem ieckich  pism o dom agające  się uchy len ia  w ytycznych  dotyczących n azew ­
n ic tw a, n ie  o trzym ało  jed n ak  o d p o w ied z i7. D łu g o trw ałe  m ilczenie  na ten  tem a t 
p rze rw a ła  odpow iedź rząd u  koalicy jnego  S P D - F D P  w  1970 r„  zap o w iad a jąca  „za­
jęc ie  się tym  p ro b lem em ”.

D ecyzja o zn iesien iu  dotychczas obow iązu jących  w ytycznych  w  sp raw ie  n a ­
zew n ic tw a  geograficznego odnośnie  do te ren ó w  N RD  i P o lsk i zachodniej zapad ła  
dop iero  po p o d p isan iu  u k ła d u  w  W arszaw ie. O dpow iedn ia  uch w ała  zosta ła  pow ­
zię ta  30 czerw ca 1971 r. i po d an a  do pub licznej w iadom ości na k o n fe ren c ji p ra so ­
w ej w  B onn dn ia  12 lipca 1971 r . 8. R zecznik  rząd u  federa lnego  C. A h lers m o tyw u jąc  
pow zięcie u ch w ały  o uchy len iu  dotychczasow ych  w ytycznych  stw ierdził:

6 Tamże.
6 „Deutscher Ostdienst” nr 34/35 z 26 VIII 1965.
7 Por. wywiad Petera Altmana w „Die Tat” nr 8 z 20 II 1971.
8 Patrz ,,SPD — Pressedienst” nr 132 z 15 VII 1971; Bonn hebt Richtlinien fiir Gebiets — 

und Orts — bezeichnungen auf. ,,Der Tagesspiegel” nr 7850 z 13 VII 1971.
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„G dy rząd  fed e ra ln y  p rzy ją ł do w iadom ości w  sensie po litycznym  fa k t is tn ien ia  
N RD i w  uk ład ach  z M oskw ą i W arszaw ą zaakcep tow ał pow ojenne g ran ice  jako  
n ien aru sza ln e , byłoby niedorzecznością, gdyby z pow odów  urzędow ych  chciano p o ­
zostaw ać p rzy  s ta ry m  nazew nictw ie. Z te j p rzyczyny  w ytyczne w  sp raw ie  n azew ­
n ic tw a  zostały  uchy lone” 9.

N iem niej jed n ak  nie rozstrzygn ię to  tego p rob lem u  w  sposób defin ityw ny . S ta ­
ry ch  w ytycznych  n ie  zastąp iono  bow iem  now ym i, pozostaw iając  ty m  sam ym  sze­
ro k i m arg ines d la  sw obodnych in te rp re ta c ji i dow olnych  decyzji rządów  poszcze­
gólnych  k ra jó w  N RF. M im o te j w y raz is te j połow iczności u ch w ała  z 30 czerw ca 
1971 r. s ta ła  się p rzedm io tem  ostrych  a tak ó w  p rzede  w szystk im  przesied leńców  oraz 
reakcy jnego  od łam u społeczeństw a zachodnioniem ieckiego.

K iedy już w  p ierw szym  okresie  rozm ów  E. B ah ra  z A. G rom yką  zn ik ły  z e k ra ­
nów  zachodn ion iem ieck iej te lew iz ji m apy pogody pr-zedstaw iające N iem cy w  g ra n i­
cach  z 1937 r. tygodn ik  „C hris t u n d  W elt” ocenił fa k t ten  jako :

„K aleczenie św iadom ości h is to ryczne j, będące p rocesem  duch o w o -in te lek tu a ln eg o  
w ypaczan ia , k tó rego  dokonyw an ie  z w łasn e j w oli, by iść na  rę k ę  Z w iązkow i R a ­
dzieckiem u, rów noznaczne je s t z sam okaleczen iem ” I0.

O baw iając  się likw idac ji O stk u n d e  w  ram ach  rea lizow an ia  po lityk i w schodniej 
rz ąd u  B ran d ta -S ch ee la , p rasa  p rzesied leńcza  w y stąp iła  z now ą a k c ją  na  rzecz 
ro zw ijan ia  działalności k u ltu ra ln o -o św ia to w e j w śród  „w ypędzonych”. Z w olennicy  
„w iedzy o W schodzie” z n iepoko jem  śledzili coraz częściej po jaw ia jące  się k ry tyczne  
w y stąp ien ia  pod ad resem  obow iązu jącej n o m en k la tu ry  geograficznej, s łużącej te n ­
dencjom  rew iz jon istycznym  w  N RF. W szelkie tego ro d za ju  głosy k w alif ik o w ali oni 
jako  zd rad ę  in te resów  narodow ych  " . D r D uhm er z Bonn, p rzed s taw ia jąc  sw oje  p ro ­
pozycje now ego nazew n ic tw a  geograficznego, ośw iadczył:

„T rzeba z tro sk ą  zapytać, czy nasze o fic ja lne  w ładze łączn ie  z F ed e ra ln y m  
U rzędem  P ra sy  u św iad am ia ją  sobie, ja k  bardzo  d z ia ła ją  one n a  korzyść naszych 
przeciw ników , jeśli u ży w ają  tego niebezpiecznego o k reś len ia  g ran ica  O dra-N ysa . 
F ak tyczn ie  chodzi p rzecież ty lko  o lin ię  g ran iczną  polskiego obszaru  a d m in is tra c y j­
nego i sam i P o lacy  u św iad am ia ją  sobie to, że rzek i, k tó re  p rzec in a ją  te  liczne m ia ­
sta , n ie  m ogą być g ran icą , że g ran ica  m oże przeb iegać  ty lko  daleko  na  w schód” 12.

O św iadczenie C. A h lersa , m o ty w u jące  decyzję rząd u  z 30 czerw ca 1971 r., sp o t­
k a ło  się z o strą  k ry ty k ą  H. C zaji, przew odniczącego B dV,  depu tow anego  CDU. P rz e ­
sied leńcy  rozw inęli ca łą  k am p an ię  w  celu  u trzy m an ia  sposobu p isan ia  w  cudzy ­
słow ie nazw y N iem ieck iej R epub lik i D em okratycznej oraz w  celu  o k reś lan ia  p o l­
sk iej g ran icy  zachodniej m ianem  lin ii d em ark acy jn e j. P row adząc  tę  ak c ję  pow oły ­
w ali s ię  n a  obow iązu jącą  w  EW G i N A T O  te rm in o lo g ię ls. O rgan  praisow y „Z iom ­
kostw a  P o m o rzan ” s ta ra ł  się z kolei p rzekonać  op in ię  pub liczną , iż podp isan ie  u k ła -

I „SPD — Pressedienst” op. cit.
‘i1 Bildersturm  au f A tlasanten, „Christ und Welt” nr 4 z 21 I 1971.
II R. H a c k e n b e r g ,  Die V ertriebearbeit ais Briicke  zum Nachbarn. „Volksbote” nr 5 

z 29 I 197:1.
12 „Fnankfuirtier Allgemeiine Zeitung” nr 21 ,z 12 IX 1971.
“ „Die Pammersehe Zeitung” nr 8 z 20 II 1971.
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dów  ZSRR - N R F i P R L  - N RF, a  n a w e t ich  ra ty f ik a c ja , nie m oże w p łynąć  n a  zm ia ­
nę nazew nic tw a.

„D ok tryna  po lityczna  i sposób politycznego postępow an ia  danego rząd u  z 
uw zg lędn ien iem  ew en tu a ln y ch  p rzem ian , n ie  m ogą decydow ać o tym , czego uczy się 
w szkołach i w  in s ty tu c jach  ośw iaty  d la  do rosłych” [ . . .]  „W ypędzeni i ich sachod - 
n ion iem ieccy  zw olennicy  m uszą się b ron ić  i będą  się b ron ić , jeśli p aństw o  podcina 
korzen ie  sw obodnej działalności k u ltu ra ln e j o rgan izac ji w ypędzonych  i jeśli m a 
zostać naru szo n e  p raw o  głosu w  k w estiach  p o lityk i w schodn ie j” 14.

K iedy, o m ija jąc  w sk azan ia  w y tycznych  w  sp raw ie  n azew n ic tw a, zachodnio- 
niem ieecy  sp ikerzy  rad io w i i te lew izy jn i używ ali n iek iedy  te rm in u  „stre fa  w schod ­
n ia ” n a  ok reślen ie  NRD lu b  „byłe n iem ieckie  te ren y  w schodn ie” zam iast w y m a­
ganego  „niem ieck ie  te ren y  w schodnie  tym czasow o pod obcą a d m in is tra c ją ” n a  
ok reślen ie  te ren ó w  Polsk i zachodn ie j, p ra sa  p rzesied leńcza  p isa ła , że w ten  sposób 
podw aża się fa k t „ is tn ien ia  N iem iec za O drą i N ysą [ . . . ]  o jczyzny 1/5 ludności n ie ­
m ieck ie j” 15. „To n iebezpieczne, z po litycznego p u n k tu  w idzenia , nazew n ic tw o” — 
zdaniem  kó ł opozycyjnych — należy w y k reślić  ze słow nika  p rzyw ódców  p ań stw o ­
w ych, w  p rzeciw nym  bow iem  raz ie  zasłużą sob ie  oni na  m iano  sprzym ierzeńców  
p a ń s tw  socja listycznych . M im o iż w ytyczne z 1901 i 1985 r. zostały  uchylone, o rgan  
przesied leńców  „V olksbote” naw o łu je  do posług iw an ia  się te rm ino log ią  rew iz jo n i­
styczną do m o m en tu  uchw alen ia  now ych  w y ty c z n y c h 10. „C hris t und W elt” n a ­
zyw a o b razo b u rstw em  używ anie przez k o m en ta to ró w  zachodnionierriieckiego ra d ia  
i te lew iz ji po lsk iej te rm ino log ii w  odnoszen iu  do obszarów  za O drą i N ysą. 
S tw ierdza , że słow iańsk ie  słow a, jak ie  pada ły  podczas publicznych  w ystąp ień , 
„sp raw ia ły  ból p rzeciw nikom  u k ład u  z P o lsk ą” 17. Z o s trą  k ry ty k ą  p rzesied leńców  
spo tk a ły  się zapow iedziane przez  w yd aw n ic tw a  szkolne w  B runszw iku  zm iany  po ­
jęć  po litycznych  w  now ej ed y c ji a tla só w  szkolnych. P o tęp iono  rów nież  postaw ę 
prof. G eorga E ck erta , d y rek to ra  M iędzynarodow ego In s ty tu tu  P odręczn ików  Szkol­
nych  w  B runszw iku , k tó ry  ok reś lił d ek la rac ję  w spom nianych  w ydaw n ic tw  jak o  
„odw ażny p io n ie rsk i czyn w  d uchu  porozum ien ia  eu rope jsk iego” w.

P a r tie  opozycyjne u s to sunkow ały  się neg a ty w n ie  do fa k tu  uchy len ia  w y tycz­
nych w  sp raw ie  n azew n ic tw a. S e k re ta rz  fra k c ji p a rla m e n ta rn e j CDU/CSU  O laf von 
W rangel, w y stęp u jąc  dn ia  16 V II 1971 r. w  zachodn ion iem ieck ie j te lew izji, p o stu lo ­
w ał aby  „w rócić do tego zag ad n ien ia  n a  fo ru m  p a r la m e n tu ”, zaś rzeczn ik  CDU  
W illi W eisk irch  ośw iadczył:

„Jeżeli uw zględnić  gorliw ość, z jak ą  tu ta j  u rzędow e, a  tak że  m nie j urzędow e, 
p laców ki są  posłuszne  tego ro d za ju  sk in ien iom  (uchw ała  z 30 V I 1971 r.), to z p e w ­
nością n ieda lek i je s t dzień, w  k tó ry m  D anzig zm ien i się na G dańsk , a lirfia d e m a r-  
k acy jn a  na  Ł ab ie  w g w aran to w an ą  p raw em  m iędzynarodow ym  gran icę. J e s t to z a ­
m ierzona lu b  n iezam ierzona k o n sekw encja  po lityk i, k tó ra  rozpoczęła się od u zn an ia  
dw óch p a ń s tw  na  ziem i n iem ieck ie j i ko n ty n u o w an a  by ła  rów nież  poprzez p rz e j­
m ow an ie  w szystk ich  po jęć ze w schodniego sło w n ic tw a” 19.

“ R. H a c k e n b e r g ,  op. cit.
1S J. W i 1 i m s k y, Das gefahrllche Irrtum . „Das Ostpreussenblatt” nr 36 z 9 IX 1971. 
18 „Der Volksbote” nir 9 z  9 VII 1971. 
u „Christ und Welt” op. cit.
“ Tamże.
“ ..Deutschland — Union — Dienst” nr 133 z 16 VII 1971.
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O żyw ienie dyskusji w okół tre śc i podręczn ików  szkolnych i nazew n ic tw a  geo g ra­
ficznego wT N R F trak to w ać  należy jako  jed en  z e lem en tów  ogólnego ru ch u  na rzecz 
odp rężen ia  eu ropejsk iego  i postępu jącego  dialogu W schód - Zachód. P roces ten  
zm usza rząd  zachodnioniem iecki do coraz szerszego uw zg lędn ian ia  rea liów  po litycz­
nych, co zn a jd u je  w yraz  m. in. w  p róbach  rew izji podręczn ików  szkolnych oraz s to ­
sow anego w  N R F nazew n ic tw a  geograficznego odnośnie  do te ry to riu m  NRD i o b ­
szarów  Polski zachodniej.

A M ERY K A Ń SK A  PO L IT Y K A  ZA G R A N IC ZN A  W ROKU 1971 
( n a  m a r g i n e s i e  r a p o r t u  s e k r e t a r z a  s t a n u  W i l l i a m a  P.  R o g e r s a

z d n i a  8 m a r c a  197E r.)

R ap o rt se k re ta rz a  s ta n u  P oli tyka  zagraniczna S ta n ó w  Z jednoczonych  ukazał się 
po raz  p ierw szy  w m arcu  1971 r. d o sta rcza jąc  in fo rm ac ji o te jże po lityce  w  la tach  
1969 - 1970 >. Tegoroczny rap o rt, chociaż je s t dokum en tem  o podobnej ob jętości 
(604 s.), obejm uje  w yłącznie  okres jednego  (1971) roku . S tanow i p róbę  rozw in ięc ia  
i udo k u m en to w an ia  tez orędzia  p rezy d en ta  N ixona z lu tego  1072 r., a  ponad to  sp e ł­
n ia  ro lę sp raw ozdan ia  z udzia łu  S tanów  Z jednoczonych  w  k sz ta łto w an iu  w spó ł­
czesnych sto su n k ó w  m iędzynarodow ych . P oprzedza  go ko m en tarz  w stępny  p rzygo­
tow any  przez R ogersa, w  k tó ry m  -można znaleźć e lem en ty  prognoz na  r. 1972. Są 
one tym  ciekaw sze, iż n ie k tó re  z n ich  zostały  już zrea lizow ane w  p ierw szej po ło ­
w ie 1972 r. R ok ten  w ocenie ad m in is tra c ji po w in ien  przyn ieść  w iększy niż zw ykle 
postęp , poniew aż:
a) jeist to rok , w  k tó ry m  USA  naw iązały  k o n tak ty  z C hRL;
b) będzie to rok, w  k tó ry m  w izy ta  p rezy d en ta  USA w M oskw ie p o w inna  w zm oc­

nić nadzieję- na  b ard z ie j k o n s tru k ty w n e  s to sunk i b ila te ra ln e  łączące te p ań stw a ;
c) ro k  ten  m ógłby p rzy n ieść  zaw arc ie  po rozum ien ia  ze Z w iązkiem  R adzieck im  w 

sp raw ie  og ran iczen ia  zb ro jeń  s tra teg icznych ;
d) będzie to  ro k  k o n ty n u o w an ia  w ysiłków  w  celu p rzed łu żan ia  ok resu  w strzy m a­

n ia  dzia łań  w o jennych  na B liskim  W schodzie oraz dop row adzen ia  do zaw arcia  
uk ład u  tym czasow ego, jak o  w stępnego  k ro k u  zm ierzającego  do p rzyw rócen ia  p o ­
ko ju ;

e) pow in ien  być rok iem , w  k tó ry m  w spó lno ty  eu ro p e jsk ie  n ie  ty lk o  u legną  ro z ­
szerzan iu , a le i rów nież n as tąp i po jed n an ie  m iędzy w szystk im i naro d am i E uropy ;

f) będzie to rów n ież  rok , w  k tó ry m  ad m in is tra c ja  obiecu je  zw rócić baczniejszą 
uw agę na sp raw y  pó łku li zachodn ie j;

g) ro k  p rzyn iesie  postępy  w  re fo rm o w an iu  m iędzynarodow ego  sy s tem u  go sp o d ar­
czego, w  celu  oparc ia  w ym iany  hand low ej o sp raw ied liw sze  zasady  oraz zw ięk ­
szan ie  się u d z ia łu  k ra jó w  n a jb a rd z ie j ro zw in ię tych  w  pokryw aniu , kosztów  w spó l­
nej obrony;

h) n a s tąp i w zm ożenie w ysiłków  zm ierza jących  do w yelim inow an ia  p rzem y tu  n a r ­
ko tyków , p o w strzy m an ia  p rocesów  zanieczyszczających  n a tu ra ln e  środow isko  czło­
w ieka  oraz p rzy jęc ia  now ego p ra w a  m orsk iego;

< Omówiony przez autora w publikacji Polityka zagraniczna Stanów Zjednoczonych w la­
tach 1969 - 1970. „Przegląd Zachodni” nr 3/1971, ss. 195 - 207.

A n n a  W o l f f -P o w ęsk a

1 2 *
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